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Korzystaliśmy z lasu
Z lasów bardzo dużo śmy korzystali, bo z jagód, bo jagody są i zdrowe, i pożywne. I
jagody tak na świeżo się jadło, bardzo dobre pierogi były z jagodami. Jak były jagody,
to już nie było niedzieli, żeby nie było pierogów, to święto, świąteczne danie, pierogi i
kapusta. No i jak pojawiły się grzyby to już Boże, jeden za drugim do lasu biegł, żeby
tych grzybów nazbierać. Zbieraliśmy tylko te które śmy znali, zbierało się olszówki,
których się teraz nie zbiera, zbieraliśmy prawdziwki, maślaczki, takie babeczki szare,
no i  właśnie te czerwonogłowce, co tak nazywamy to kraśniakami. Nie zbierano
wtenczas w ogóle, jak pamiętam przez tyle lat, nigdy nie braliśmy podgrzybków, bo
one siniały i uważaliśmy, że to jest trucizna. A teraz z kolei podgrzybków jest bardzo
dużo, a prawdziwków to jest raczej mniej i wszyscy korzystają z tych podgrzybków i
bardzo dobre są. I nadają się na wszystko, i na pierogi, i do bigosu, i na sosy, i na
zupy, i na wszystko. A przede wszystkim z octem w słoiczkach. No, kiedyś słoiczków
nie  było,  to  się  po  prostu,  poza  suszeniem,  inaczej  na  zimę  nie  można  było
zgromadzić, bo cóż nasz tylko, co na zimę pojemniczki jakieś były, to można było
tylko zakwasić coś, bo tylko te garki gliniane były. A już jak weszły słoiki w życie, to
była wielka ulga dla wsi, wielka pomoc, bo i ogórka się bardziej zabezpieczyło. Tak
jak w beczce, to ogórki się z czasem psuły, a w słoiczku trwają dość długo. Tak samo
z grzybami, że na zimę w słoiczkach się zabezpieczyło i jadło się cały rok. Grzyby to
naprawdę, druga spiżarka, bardzo dużo zbieraliśmy, bardzo dużo korzystaliśmy z
tego i sprzedać można było, i był grosz do domu. Tak że pomoc była dla rolnika na
wsi  bardzo  duża.  Zresztą  z  lasu  i  maliny  się  nosiło  i  jeżyny,  i  orzechy,  no  ale
najwięcej to jagód i grzybów. 
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